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-Agnes hr. Esterhazy i Suzy Vernon w filmie „Noc upojeń 
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ć w 5-tym baonie Mies kiego Pulku Przysposobienia Wojskoweso 


da 


im, generała Olszyny-Widzyńskiego. 'W czasie uroczystości tej n 
Przyjaciół V-go baonu M. P. P, W. oraz dekorowanie strzelców V-g0 baonu odznakami junackiemi P. W. zdobytemi za do- 
bra służbę. Dyplomy nadane zostały przez Dowódcę 10 D. P. a wiręczenia odznak junackieh dokonał kpt. Stawidki, , Komen-. 
dant Obwodu P. W. 28 pulku Strzelców Kaniowskich. Na zdięciu widzimy cały 5-ty baón Miejskiego Pulku P. W. z założy 


se SRA e cielami i członkami Koła Przyjaciół. POZEMENEZ NOK 
ogan 0 alma sa : - (Fot. A, Meyer, Piotrkowska 182, tel, 108-81 


astąpiło wręczenie dyplomów cezłońkom zatożycielom Kola 


Sensacje wyłowiene z 
chińskiej gazet 
Z Chin dochodzą nas skąpe wiadomoś 
ci i prawie wyłącznie tyiko o wojnach do 
mowych, rewolucjach, głodach i powo- 
dziach. Zbyt odległym jest ten kraj, byśmy 
się mieli interesować kroniką jego wypad 
ków z potocznego życia, ale warto od cza 
su do czasu zajrzeć do chińskiej gazety. 
Dla Europeiczyka chińskie sensacie mają 
cdrębny i Za pośrednictwem 


i swoisty smak, 
iednego z dzienników holenderskich a a 
dujemy się z jednego numeru chińskiej g 
zety osobi iwych rzeczy, dających również 
pewne wyobrażenie o obyczajach, charak 
terze i temperamencie tego wielkiego naro 
ARE 

Jest najpierw wiadomość o oryginalnym 
ślubie młodego kupca z Kantonu — Si Ku 
anga. Ważne interesy handlowe zatrzyma 
ły pana Si—Kuanga w  Singaporze, tak, 
że nie zdążył na ceremonię (ślubią w dniu 
wyznaczonym przez kapłanów. Mimo to 
ślub się odbył. Za zastępcę pana młodego 
posłużył. . kogut, którego przyniósł ze so 
ba ojciec nieobecnego.Gdakanie ptaka za- 
któciło cokolwiek powiigę uroczystości, 
ale niemniej małżeństwo zostało zawarte 
i jest ważne. Połączywiszy się więzłem mał 
zęństkim z kogutein, oblubienica weszła 
pod dach rodziny pana młodego iako pra- 
wowita synowa w oczekiwaniu na powrót 
małżonka.. | 

Bardziej jeszcze sensacyjny  ewene- 


ment rodzinny zdarzył się w Szanghaju. 
Młodziutka, 17-letnia zaledwie mężatka na 


ni Li-U wydała na świat trojaczki, trzech 


chłopców, Jeden z nich ma cerę bialawą, 
drugi czerwonaiwą, a trzeci prawie czarną, 
Bonzawie chińscy orzekli, że w tych trole 
chłopców wcieliły się duchy trzech “boha 


P, Wiądysław Dolecki, burmistrz m. Kom 
stantynowa, którego staraniem zawdizię-. 
tzając został zrealizowany problem zelek 

| trylikowania miasta, | 


Przedstawiciele władz wojskowych, Zarząd Koła Przyjaciół V baonu M. P. P. 
W, im, Gen. Olszyny—Wilezyńskie go odznaczeni dyplomami członkowie —za 


łożyciele i strzelcy udekorowani odznaką 
wladz wojskowych; Komendant Obwodu P. W, 28 p 
mendant Miejski P. W. por. Łubnicki, dowódca V ba onu 'ppor. 
Ruprecht, Prezes Kała Przyjąciół Dyr. Kunstman, K. 


ppor. Fijałkowski, ppor, 


junacką P. W. - Przedstawiciele 
S. K. kpt Stawicki, Ko 
Przesimyicki, 


Perwłowski, A. Lutrosiński, B. Kapczyński, Knayzler, Gierbich, W. Kuliński 
Zygmuni. Jarmicki, Wł. Inżynież Michałkiewicz, Skraowrońsiki i inni. 
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terów z czasów dynastji Han, która pano 
wała od 220 do 265 roku przed Chrystu-, 


sem. Dano więc trojaczkom takie same 
imiona, jakie posiadała tróżca me legen 
carnych bohaterów. 

- Depesza z Nankinu donosi. ZNÓW, w ja 
ki sposób rząd chiński odwrócił od narodu 
wielkie nieszczęście. Oto przed ministerst 
wem spraw zagranicznych. w Nankinie za 
kwitły z początkiem zimy iabłonie, po raz 
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Uroczystości. dekoracji 
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] odznakami honorowemi. s Q: p 
tej Instytucji działaczy, -która odby ła. 
Komitetu I. 0,. P, P. w Łodzi. 


drugi w roku. Fakt ten wywołał silną kon 
sternację w sferach politycznych i niepo- 
kój wśród ludności, ponieważ panuie prze 


sąd, że zakwitanie kwiatów podczas śniegu 


cznałcza bliską i morderczą twojnę. Udało 
się jednak zaradzić temu  niebezpieczeń- 


_Btwlu. Rząd wydał rozkaz zerwania wszyst 


kich kwiatów z drzew, co też uczyniono i 
spokój wrócił z powrotem w serca Chiń- 
czyków. | NE 


| BE, zasłużonych dla - 
się w. siedzibie -„„Worewódzkiegó .. 
„wn al stycznia i b. | i 
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Tego dnia Smolss musiał zostać dłużej, 
bo Wattson, który przychodził do inaszy- 
ny na drugą zmianę, zachorował, a inzy - 
nier nie chciał przerywać roboty, zanim 
znajdą zastępcę. Smolss: był wściekły. aku 
rat musiało te wypaść dzisiaj, kiedy umć 
wit się z Katty i Jimem: do kina, 

Kilął też aż się rozlegało po pustej hali, 
z nienawiścią wpatrzony w strzałkę ma- 
nometru, myśląc o tem, że chociaż ten Jim 
niby jest dobrym kolegą, napewno nie 
przepuści okazji i- weźmie dziewiczynę na 
tańce. 

Ale trudno —. służba nie dr użba, a mo 
tor nie móże sam zostać, to było trochę 
ważniejsze od spotkania ze  wszystkiemi 
dziewczynami z całego New-Yorku — i 
Smolss, kiedyś zwany Jankiem Smolikiem 
wiedział c tem dobrze. Pobuntował się ʻe 
szcze, naklął, ale powoli praca wzięła go 
w swoje obroty, i myśl o Katty i Jimie roz 
wiała się w szybkich obrotach rozpędowe 
go koła i przestała istnieć. 

Zastępca przyszedł dopiero po 
rech godzinach. 

John szybko zrzucił kombinezę i pia- 
stując w sercu na nowo zbiudzoną zazdrość 
i wściekłość, wybiegł z hali, przeklinając 
maszyny całego Świata, 

Przyszedł do domu, śpiesznie przygoto 
welt sobie obiad i zasiadł do stołu, trzy 


czte: 


mając pized sobą szeroko otwartą płachtę: 


gazety, Szybko przeczytał najciekawsze 
rubryki. wypadki, kronikę sądową, wiado 
mości towarzyskie, rzucił ckiem na prog- 
ram radiowy. W grubych ramach widniało 

ogloszenie. „Na specialną próbę zarządii 
5. m Radjofonicznego, dziś o go 
dzinie .20-ej wygłosi przez Radio przemó- 
wienie Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
Polskiej. Audycja ta będzie transmitowa- 
na przez wszystkie rozgłośnie Stanów 
Zjednoczonych A. P.” 


John Smolss uśmiechnął się gorzko. 


Pierwszy wystep Wożniakiewicza - W 


barwach IKP nal eży do . udanych, 
gdyż zmusił Matuszka do poddania 
| się. 


Ziazd Prezesów Kół Okręgu Łódzkiego Związku Oficerów. Rezenwy Rzeczy 
pospolitej Polskiej w Łodzi dnia 21. I, 1934. 


Polska!. Goddam, był zupełnie małym 
chłopcem, kiedy stamtąd wyjechał, Wispo 
mnienia? — jakaś nędzna rzeczułkąa — ra 
dość dziedziństwa, uśmiech jakiejś bladej, 
wiecznie zmęczonej kobiety, 

Wstał z niechęcią i podszedł do radja. 

-— Posłuchaimy! — pomyślał. 

-- „„, Jestem szczęśliwy, że w piętna- 
stą rocznice Niepodległości Polski, przema 
wiać mogę do obywateli Polskich w Ame- 
ryce... 

Na razie niechętny, w miarę coraz wy 
raźniej dobiegających słów Prezydenta, 
Smolss zaczął słuchać coraz uważniej. A 
gdy doszły go zmatowane odległością słp 
wa, że „być Polakiem, to wielki honor” 


uczuł, że wypełnia go jakieś nieznane, ale 
bardzo dobre i serdeczne uczucie. 

— Pozdrowienie z Ojczyzny — pomy 
ślał; tęsknota przemówiła nagle głosem peł 
nym najsłodszych wruszeń, dalekim a sil- 
nym głosem rodzinhej ziemi. 

Ostatnie słowa przebrzmiały dawno, a 
Janek Smolik siedział zasłuchany przy od 
biorniku, wizruszony, rozczulony i napoły 
smuny napoły radosny. 

— Oiczyzna, Ojczyzna... — powt- 
wzył głośno — i nagle zrozumiał, że mięs 
Gzy nim, a dalekim starym krajem cudow 
ne i potężne — radjo — przerzuciło po- 
wietrzny most, który się  rmzeciwstawił 
przestrzeni, czasowi i rozłące. | 
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W dniu 16 stycznia rb. odbyt się w Komendzie placówki Związku Peowieków > 


W. _ Pabianicach. tradycyjny, „„opłatek” 


"Na. zdjęciu widzimy: 


ROW placi Ówki | 
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FILMIA. 


Któż nie zna „Bodka”? Tak go nazy- 
waa w pieszczotliwym skrócie koledzy i 
koleżanki, wielbiciele i wielbicielki, 

Któż nie zna „Bodka”? Każdy go zna 
i łatwo sobie wyobraża. Wytworny piosen 
karz, o światowym polorze i zilumiewają- 
cych zdolnościach lingwistycznych. Aż tu 
nagle obejmuje w filmie Zabawka” rolę tak 
mu, zdawałoby się, obcą. wiejskiego uwo 
dzicięla, gajowego z Kresów,  Poleszuka 
z nad bagien, biot i borów... 

— Jakże się to stało, panie Eugeniu - 
szu? — zapytuję populzrnego „Bodka”, 

Zawrzgnałem wcielić się w inną, 
niż dotychczas postać — brzmiała odpo- 
wiedź znakomitego artysty — pokazać, że 
umiem stworzyć coś wręcz odmiennego, 
niż dotychczas. Zapaliłem się do tej nowei 
woli. Satysfakcią ta wzmogła się od chwili, 
gdym zagrał moia rolę z tak uroczą partner 
ką, jak Abma Kar... 

— Czy wolno wiedzieć, co pan myśli 
o swojej partnerce? 

— Przedewszystkiem otworzyła mi 
oczy na wiele rzeczy. Widząc jej grę ńprzy 
tomniłem sobie,.. szereg błędów naszej ki 
nematografji. Bierzemy na film zazwy - 
czaj rutynowane artystki teatralne i potem 
aziwimy się, że grają i mówią z ekranu 


sztucznie, Alma Kar nie występowała nig 


dy na scenie, jest wiec prosia, naturalna i 
szczera, Jako nieprzeciętnie uzdolniona ak 
torsko, z łatwością . wydobywa ze siebie 
wszystkie potrzebne akcenty i wszelkie 
stany duszy, przeżycia i czucia odtwarza 
z bezpośredniością, której brak aktorkom 
scenicznym, Jej mowa brzini naturalnic, 
gta nie wywiera wrażenia „gry”, a inte- 
ligencja artystyczna i piękne warunki zew 
nętrzne, szlachetne rysy twarzy i wspania 
łą figura czynią z niej na piękniej ;iwsclo 
dzącą gwiazdę polskiego nieba filmowego.. 

— Jeszcze jedno pytanie pragnąłbytn 
skierować do pana, jako do „fachowca” : 
Znawcy w, tej dziedzinie. Czy rzeczywiś 
cie tak bywa, że wśród „girls” są jednost 


Zakonnicy w roli Strażaków: w. czasie wielkiego pożaru klasztoru w Zachodnich. 
Niemczech dzielnie spisali się bracia. Za konu Franciszkanów Prowadzi akcję TAa- 
towniczą. | 


ki „„idealniejsz e”? Dążące do. ogniste +03 dóptdwidy, choć pogląd ogółu. jest zgoła 
dzinnego, mamzące iedynie o tem, aby być . inny. Przyznam się Szczerze, Że sam tak 
żoną i maika? Pan wciąż abria się w kiedyś myśiałem. Ale gdy poznałem bli- 
tem środowisku, może mi pan więc pewne żej nasze „girlsiątka”, zupełnie zmieniłem 
dać dokładną opinię o. „życiowości” "SCe-- ia Chciałbym, aby i ogół publicznoś 
narjusza „Zabąwki”... Ze 1. niesłusznie nie krzywidził „„girlsiątek” 

— Czytając scenarjusz Zabawki” mm ab opinią o ich „poglądach życiowych. 


odparł Bodo -— byłem zdumiony, jak do- — Więc rzeczywiście zdarza się, że wy 
brze zna życie „girls? autor tego scenar- chodzą zamąż? Są dobremi żonami i mai 


jusza — Andrzej Łomakowski. Tak jest kami? | Pi | 
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mir. W. Łukasińskiego Miejskiego Pułku P. W. w Łodzi. Na 


Ww państwowej wytwórni wódek Nr. 3 w Łodzi w dniu 21. © kiego, Kapelana pulku Ks. Dr. Roszkowskiego, Kier. Szkoły 
stycznia 1934 r. urządzone zostały jasełka dla dzieci przy- _  Papisa, Redaktora J, Wojtyńskiego, Sekcję Pań, Członków Za- 
| czem _ obdarowano 200 dzieci podarunkami, rządu i sympatyków, oraz Junaków Iv. Batatjonu. k 
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ilustracji widzimy pp,; Prezesa Koła Przyjaciół [Tv Batalionu - 
Dyr, Jeleniowskego, K-dt: Miejskiego pulku P, W. por. Łubnice 
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Fragment pierwszego uroczystego posiedzenia członków Izby Staraniem Koła Przyjaciół I-go baonu P. W, urządzony został 


Rolniczej Łódzkiej W otwarciu Izby brał udział Minister Rol- "w lokalu szkoły im. A, Mickiewicza w Łodzi tradycyjny „opii 


? Ą s : RE : . z l ; 
nictwa i Reform Rolnych dr. Bronislaw Naikoniecznikofi- Klu- tek”. Udział w uroczystości brali pp. mir. Hofbauer, por. Łub 
nicki i Koło Przyjaciół. 


kowski. 
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Opłatek w stowarzyszeniu Powstańców Śląskich (Legion Śląs Zjazd prezesów i sekretarzy Zw. Inwalidów Wojennych w: sa 

ki w Łodzi) urządzony przez komitet świetlicy przy udziale lach. Rady Miejskiej m „Łodzi przy ul, Pomorskiej 16. W obra 

Ks. Kapalang: dr, Pietrzaka p. Auginowiczonej p. Hofmanowej dach uczestniczyli przedstawiciele związków z terenu całego 
i prezesą Bastera, z | województwa liódzkiego, . = Can 


kę 


Dnia 19- -g0 stycznia. 1934 roku odbyła się. TORNE trady- 
cyjnego obchodzenia wt uniekim - obrządku święta . Jordana”. i o 
Na ASA święcenie wody przez ks, OS likowa. | =; i wo 


ności w PR ncach, 


Tradycyjny . „opłatek” członków Polskiej Onganizacji Wol-. ; -= 
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Limanowskiego 47 


Naródziny naszej zic 


Każda nawa teoria o powstawaniu świa 
tów pociąga za sobą ujęcie chwili powsta 
wania ziemi i jej sićstr — planet. Toteż 
nic dziwnego, że po ostatnich vukicesach 
wiedzy, które nam pozwoliły znacznie głę 
biei, niż dotychczas, zajrzeć w taw'emnice 
natury, nastąpiła calikowita zmiana na- 
szych pojęć o pochodzeniu ziemi i innvch 
planet. Pokojowa rewolucja rozpoczęła, 
się w królestwie wiedzy, rewolucja, która 
grozi obaleniem teorii Laplace'a. 

Od stu lat polęcia nozze o powstaniu 
światów kształtowały się na modłę myśli 
tego wicikiego Irancuza, który był współ 
czesnym Napoleonowi, Chociaż dzisiaj teor 
ja ta uznana zostałą za mytną —- nie mnie: 
i dzisiaj jeszcze jest ona wspaniałym do 
wodem twórczej myśli ludzkiej laplace 
obiaśnił wszystkie zjawiska podsłoneczne 
z przedziwną iasnością. Dlaczego wszyst 
kie planety Krążą w płaszczyznach ckeło 
siańca, dlaczego poruszają się wszystkie 
w tym samym kierunku? Dlaczego księży 
ce, satelici owych planet, poddają się po 
słusznie kierunkowi owego ruchu? Dlacze 


go Saturn ma pierścień? Że cudowna 
jednolitość ruchćiw planetarnych należy 


przypisać przypadkowi — ra to ludzie juiż 
wówczas nie mogli się zgodzić. fo też 
sławny matematyk wziął ołówek w rekę i 
wyliczył najdokładniej, że możnaby posta 
wić o zakład, że ten harmoniiny układ pla 
net nie jest wynikiem ślepego rrzypadku, 
iecz posiada iedną, rwejpólną  przyczylę, 

Otóż tę pierwszą przyczynę nuszywano 
zawsze Bogiem i leczono z Nią pojecia 
wszechmocy. Gdy jednak Napoleon, po 
przeczytaniu ksiażki Laplace'a, udzielił mu 
cmudiencji i zapytał sławnego badacza, cze 
mu w dziele swojem nie mówi o Bogu — 
autor odpowiedział „„Wasza cesarska mość 
nie potrzebowałem powoływać się na Bo 
Ku os . 
Rzeczywiście, w dziale Laplacca dos 
tatecznem wyjaśnieniem „zjawisk jest dzia 


łanie dwu sił; „który ch punkt zaczepienia 


Zjednoczenie Narodowe Mocar p 
"nej Polski urządziło „choinkę? dla 650 naibiedniejszych dzie 
ci członków. przy ul, Piotrkowskiej 165 i w dzielnicy Bałuckiej 


Í, obdarowując je żywnością i manufakturą, 


Zima w malem miasteczku 
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widzi Laplace w jtikiemś pra — siońou. 
To pra-słońce, oltrzymia, wirująca mesa 
gazowa, Która wypełniaąla niegdyś pize- 


strzeń szeroko poza orbitę najdalszych pla. 


net, ochłodła powoli przez promieniowanie 
i zciągnęła się. .Firzy! zciąganiu się wzrasta 
e: szybkość rucku wirowego, a: 'ednocześ- 
nie wzrastała też siła odśrodkowa na po -- 
wierzchni. Wreszcie nadeszła taka chwnaą, 
gdy siła odśrodkowa, odpyichejąca © cza: 
steczki gozu przewyższała siłę ciężcuia —- 
. Od pra- słońca oderwał się samodzieinie 
wirujący pierścień. Pierścień ten musial 
jednelk cbracać się dalej w kierunku ruchu 
raz nabytego. Na podstawie pra natury 
dowiódh dalef Laplyce, że pienżciei ten 
musial! się następnie rozerwać i potworzyć 
wirujące planety, 


;  Pabjanickiej. 


E 


Edward Klisz— pre es, T. 


w Polsce. 


Teraz trzeba już tylko przyjąć, że 
zja awisko tworzenia się pierścienia powta 
rza się przy, każdej nowo powstającej pla 
secie — a mamy odrazu wyjaśnienie pow 
stania księżyców. Co do pierścienia satur 


„ma, to wedle teorii Laplace'a, jest on właś 
uie jednym jedynym zachowanym pierście 
niem. Uchronił się od rozerwania tylko dia 


tego, że materia, z której powstał, posia 
Gata wszędzie indetyczną buodwę ! ges- 


tość, 


Wszystko to brzmiało bardzo ptrzeko 


nywująco. Do tego należy dodać, że- teorie 
Laplace'a łatwo można poprzeć doświad- 
czeniami, które dadzą się łatwo przeprawa 


dzić w każdem laboratorjum. Trzeba tylko 


jak to' uczynił fraucuz Plateau, napełnić 
butelkę alkoholem z wodą i w niej puścić w 
szybki wirowy rich POWIE ilość oliwy 


Pierwszy zarząd Z R Pod fotiierć ÓW j Resens. NA  Bidzie — 4 


Siedzią od lewej strony; A, Jaroszka —- skarbnik; © 

Kosiński - 5 sekretarz, stoją od lep | 

wej strony; J. Ry bowi ask wiceprezes, K. Biernat, M. Rad 
łowski— gospodarz, B, Pawlaczyk: i E. Bielawski, | 


Otóż gdy tylko ruch stanie się dość szybki 
oliwa oddzieli natychmiast drobne kropei- 
ki, które nakształt planet towarzyszek za 
czną wirować wokół cwego słofica z oli- 
wy, 

Pomimo tego ciekawego dowodu posz 
iakowego, postępy wiedzy  wydobytwają 
ta jaw coraz nowe braki tej pięknej te: 
orji. Później odkryte księżyce Urana, je- 


den księżyć Neptuna i jeden księżyc Satur 


na—cdniosly się pogardiiwie do jednolite 
go ruchu całego systemu słonecznego i ob 
rały ruch 'wsteczny. Nie można ich więc 
hyło pomieścić w ramach teorii Laplace'a. 
Okazało się też: dalej, że tecrja ta nie da 
się pogodzić z nowo odkrytemi prawami, 
rządzącemi państwem gazów. 


Poznajemy też coraz lepiej nasz "ilipu 


ci system słoneczny i kilka planet, wicho 
dzących w jego skład dowiaiduiemy sie 
też, że jest to zaledwie malusieńka cząstka 
wszechświata, ponieważ sama tylko nasza 
droga mieczna obejmuje miliardy takich 
słońc. Ilczeni doszli też do przekonania, 
że powstanie naszego systemu słoneczne 
ġo można też wyotrazić sobie jedynie na 
tle powstawania tego świata słońc, mgła 
wic i gwiazd stałych. Dwaj sławni ame- 
rykańccy badacze, Chatrberiein i Moulton, 
cbrali naipietwsi tę drogę, Obaj ci uczeni 
zwalczają  jaknaikategoryczniej myśl, że 
słońce, pozostawione samo sobie, mogłoby 
dać początek planetom. Powstanie syste- 
mu słonecznego starają się wytłomaczyć 
raczej przez działanie dwu wielkich mas 
gwiezdnych, posuwających się w przeciw- 
nych kierunkach. Gdy dwa słońca w iswei 
wędrówice przez przestrzeń spotkają się, 
wyiwołuje księżyc, tylko nieskończenie po 
niach gigantyczne wytuchy gazów; przy- 
pływy, podobne do tych, jakie na ziemi 
wywoluje księżyć, tylko nieskończenie po 
tężniejsze. 

Gdy specjalnie masywna gwiazda prze 
suwa się niedalekó. od ialkiegoś słońca, moż 
cby sobie z łatwością wyobrazić, że owe 


t 
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ty. Roberta Burnsa, 
zdjęciu. 


ki planet. Jądra te 


widziane go na 


Jedyne zwycięstwo Ślązaków w wa 
dze półśredniej wywalczone przez 
Gbuskiego nad Taborkiem, 


przypłyvwy, powsterace na mniej masyw 
nej gwieździe, wytworzą rodzai spirali ga 
zowej, składającej się z kilku gałęzi, idą 
cych w kierunkach sobie przeciwnych, 
Ikozwirowane cząsteczki tych spirali mia- 
łyby oczywiście kardzo różna gęstość. 
Stopniowo powstać w nich mogiy ukiębie 
nia, rodzaj jąder, ktice stanowityby zarod 
ze wzylędu na swoją 
gęstszą konsystencje przyciągałyby bo- 
wiem coraz to nawe masy gazu. Ta orygi 
nalna hypoteza, która oba: autorzy nazwa 
li „teorią embrionów pianetarnych, nie wy 
trzymała wprawdzie krytvcznęgo bada- 
Bia ae przyczyniła -s ię jednik Lardzo da 
powstania nowej LYDOWCY astr onoma Jean 
sil. h 
Wedle teorii Jeansa, w chwili, gdy 
słońce w swym biegu rrzez przestrzeń 
trafiło w pobliże ielkieś masuwnej gwiaz 


dy, gwiazda ta siłą swego przyciągania wy 
rywala z łona lżejszego słońca cały pzs 
materji, Pas ten byi na gęstszy w środku 
wdyż część ta zostuła wydarta z tona ma 
cierzystego słońca w chwili, gdy owa obci 
gwiazda, Kurzycielka pokoju, znaidawalła 
się nosoliżej i wpływ diej byi tesrsarmem naj 
potężnie szy. Aa A to ów wynwany pas 
materji slonecznej będzie mieł kształt cy 
gara; w środku a na' grubszy, a ku 
końcom będzie się zwężać., Jeśli takie cy 
garo pękło, wówiczas z masy Śro_kowej, 
gdzie skupiło się nakwięcej materji, pow- 
stawg'a największa planeta, a z iMońcte 
dwie mniejsze, Olbrzymie planety, Jo 
wisz i Saturn, mogly powstać w ten sposób 
ze Środka tekiego kosmicznego cygara, 
gdy tymczasem mniejsze, ziemią, Venus 
i Merkury, utworzyły się z jednego koń- 
ca, a Uran i Neptun z drugiego. W ten spo 
seb tłomaczy Jeans bardzo rozmaite masy 
planet których wszystkie poprzednie teorię 
nie brały zupelnie pod uwagę, Pozatem c- 
kazało się. że hipoteza ta ma właściwości 
rroroctwi! (Gdy Jeans po raz pierwszy: wy 
powiedział te myśli publicznie, planeta Plu 
ton nie byra jeszcze odkryta. Dzisiaj w 3 
iata 'po odkryciu tei nagdalszej z planet, 
słonecznego system, ieŚli już rzeczą wia 
domą, że posiada ona wymiary podobne do 
wyjimieców ziemi, Jego masa w porówna-- 
niu z masą olbrzymich planet jest znikomo 
mała, to też pasuje on doskonałe do owej 
teorji, że powstał z cienkiego końca kos- 
micznego cygara, | a 
Z pewnością i ta ciekawa teora pow 
stania słońca i planet nie jest jeszcze ostat 
teczną redakcją rozwiazania tego ciekąwa 
go problematu. 'Irudno jest cziowiekowi 
rozwiązywać zagadki wszechświata! 
Wszystkie teorię, powstające w jego móz 
gu, są tylko mniej lub więcej udatnemi hi 
potezami — i dawcipua hipoteza astrona- 
ma Jeansa utrzyma się niezawodnie aż do 
chwili powstania swej następczyni. 
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